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Katastrofa samolotu pnsiżerski ji.
m (ą d s y  'ł^ącii. ^  a  P i a s e c z n e m

W czwartek, 11 om. okcło godz. 
16.40 pod wsią Mysiaćło w odle­
głości 3-ch km. t)d Piaseczn?, 
uległ wypadkowi samolot komu­
nikacyjny polskich linii lotni­
czych „Lot“ (S. P. A. Y. D.), le­
cący z Krakowa do Warszawy.

W  wypadku zginęły 4 osoby.

\Tie£ Mysiadło znajduje się *  
około 10 km. od OWę-

wyrobów metalowych, Wilhelm t 
Beer, pi^emyslowiec z Sosnowca ! 
i jego żona, Kazimierz Pelczar,: 
prof. patologii ogolnej na U, S. E. 
inż. Braun z Krakowa, oraz człon­
kowie załogi pilot Witków ski i ra­
diooperator Bluszcz.'

Samolot uległ doszczętnemu 
Są to: Janina Kostaiwcka —  żo- rozbiciu.
na profesora b. rektora U. J. i b. Samolot, który runął około 200 
prezesa Polskiej Akademii Umie- m. od szosy, zauważył kpt Kłoda, 
jętnośc. dr. Kazimierza Kosta-. który wracał z oddziałem zmoto- . . . .  
neckiego. ryzowanym i rewii. Natycnmiasi sraier katastrofy.

Syn jej dr Jan Kosumeckł —  Kloda zorgaaizowa! pomoc, 
docent ekonomii na U, J. w Kra- j z  Warszawy na miejsce ki .astro- 
kowie. Tragicznie zmarły s t a le O  wysłano karetki sanitarne

lekarzami. Kannych

ka załogi, a katastrofa poć Rawą 
Rusk? 28. XII. 1936, śmierć trzech, 
osób i ciężkie obrażenia 5. 

Obecna Katastrofa przewyższ^

Ładnie bawią się w  Swięriairach

Rękoczyny I wzajemne obelgi
między nmtiyc zlnmm a urzędn kami

odległości 
cia.

Dochodzenie prowadsone jest 
pod nadzorem prok. Turskiego.

Jest to już trzecia katastrofa 
na polskich liniach lotniczych w  
ciągu ostatniego roku. Rzecz zna- j do W arszawy na r ogrzeb brata 
mienna, że do czasu sprowadzę- '• P- Ignacego Potockiego, który 
nia „Douglasów" F L. L. „Lot“ ! Łmarł »  WacSzawK we czwartek 
nie zarejestrowały anf jednej rano.

WILNO, 11.11. W  „środę w  
fiwięcianach są u gróazki rozpa­
trywał sprawy z oskarżenia pry­
watnego, będące w związku z zaj­
ściami na tle działalności miej­
scowych dygnitarzy Związku Na­
uczycielstwa Polskiego 

W  pierwszej sprawie nauczy-
więc jnaczrue poprzednie swoimi ciele Cwczynnik i Korzeniowski 
rozmiarami. | skazani zostali za ^policzkowanie

Ciężko ranna p. Potocka leciała lekarka powiatowego Sawicza na 
3 miesiące aresztu i 10 zł. grzyw­
ny każdego.

W  drugiej sprawie wicestare 
str święciański Polakowski został

mieszkał w Warszawie, dojeżdża­
jąc-tylko na wytiłady do Krako 
wa. S. p. zmarły ożeniony byl 
z Angielką p. Adams.

Jerzy Gablens —  przemysło­
wiec z Krakowa, lat aO. Osierocił 
on żonę 1 4 dzieci. v 

Bergrin —  obywatel szwedzki, 
przemysłowiec z firmy S K. F 

Wśród rannych znajdują : 
panna Pelagia Potocka, córka dy­
rektora departamentu w Min. 
W. R. i O. P., Hans Tausig z Kra 
kowa, obywatel austriacki, współ­
właściciel krakowskiej fabryki

wraz z lekarzami Kannycn u- 
mieszczono w szp. im. Marsz. Jó­
zefa Piłsudskiego, w Chirurgi Ura 
zowej 1 lecznicy św. Józefa,

Pilot Witkowski, jaa ustaliło 
dochodzenie mając trudne warun­
ki atmosferyczne, spowodowane 
mgłą i mając duże opóźnienie w 
locie skomunikował się z portem 
przy pomocy radia. Po skemuniko 
waniu się miał być doprowadzo­
ny przy pomocy radia- aby nie 
stracił orientacji. Można przy­
puszczać, że katastrofa wydarzy­
ła się przy wykonywaniu ma­
newru na małej wysokości.

Z ostatnich Katastrof, kata- 
strora pod Salonikami pociągnę­
ła za sobą śmierć jednego cz?ou

skazany na 200 zł. grzywny % za­
mianą na 7 dni aresztu za obrazę 
słowną nauczyciela Gajlewskiego

W  trzeciej sprawie naczelnik 
Więzienia święcianskiego, Ada- 
k. iw, oraz agronom powiatowy^ 
Michniewski, zoatali uniewinnie­
ni z zarzutu pobicia nauczyciela 
Chołostiakowa.

Sprawy te wzięły swój początek 
na zabawie tanecznej w kasynie 
rodziny urzędniczej w dniu 20-go 
października r. b., gdzie doszło 
do ostrej wymiany zdań i niemal 
powszechnej bijatyki.

« « ! M 0 S I 4 D Y g m  r _  S T D Ł O f f t l  A

© I J i  t  „ S G R R E N T 3 ”D A N IA  od

P A L T A
G O T O W E  'N A  ZA M Ó W IE N IE

O N *  / o r e m b aw%flem

3 6

O b c h ó d  Ś w i ę t a  N i e p o d l e g ł o ś c i  m a n i f e s t a c j ą

B r a t e r s t w a  A r m i i  i  N a r o d u
k. i

Ks. Arcybiskup J&łbrzykcwski Kawalerem Krzyża Walecznych

Z a m a c h  s ta w u  w  ”
V a r y 3 S  —  ctożyttotn lm  p r e z y d e n t e m
RIO DE JANEIRO, 11 11 

Wczoraj w godzinach ranny cn 
nastąpił tu zamach stanu. Prze 
bieg zamachu bj ł zupełnie spo­
kojny W  godzinach rannych 
rząd odroczył Izbę deputowa­
nych i Senat, wieczorem zas o- 
giosił nową konstytucję.

Przewrót dokonany został bez 
Jednego wystrzału. Wojska zajęły

wszystkie gmachy publiczne. 
Wszystkie oddziały przeszły na 
stronę prezydenta Vargasa, któ­
ry prawdopodobnie zostanie "pro­
klamowany dożywotnim prezy­
dentem. Pogłoski, jakoby Brazy­
lia miara po ogrosizeniu nowej 
konstytucji przystąpić do pakzu 
rzymskiego, nie zostały dotych­
czas potwierdzone.

Wymiana agentów dyplomatycznych
p o m ię d z y  B u r g o s  a L o n d y n e m

LONDYN, 11. 11. Rokowania 
między ambasadą brytyjską w 
Hendaye a pełnomocnikiem gen. 
Franco w San Sebastian zostały 
pomyślnie zakończenie.

Gen. Franco zwrócił W  Bryta­
mi wszystkie zatrzymane statki 
>rytyjskie i udzielił odpowiedniej 
satysfakcji w zw.ązku z bombar­
dowaniem parowca „Jean Weems" 
przez samoloty wojsk narodo­
wych.

W  zw*ązku z tym rząd brytyjski 
ogłosił dziś wieczorem, że porozu­
mienie z gen. Franco zostało o- 
sięgnięte, wobec czego nastąpi 
natychmiast wzajemna wymiana 
igentów.

Jak wiadomo, agentem rządu 
brytyjskiego w Burgos mianowa­
ny będzie sir Robert Hodgson, a 
agentem gen- Franco w Londynie 
książę Alba.

i

C z t e r y s t u  g ó r n i k ó w
Zamkniętych na dnie kopalni
TOKIO, 11. 11. Wdeutek' obsu­

nięcia się zwałów ziemi ze oto­
ków gór/ Ko-menaszijama w po­
bliżu wsi Kaizuma w  prefekturze 
Nagano, 400 górników pracują­
cych w miejscowych kopalniach 
miedzi zostało zamkniętych w  
szybie.

Rozpoczęta akcja ratownicza 
nie doprowadziła, jak dotąd do 
uwolnienia zasypanych górników. 
Ponieważ nie jest 'istalone, czy do 
sztolni zostaiy zasypne i czy sa­
nie sztolnie uległy częściowemu, 
lub zupełnemu zniszczeniu, nie 
można na razie określić liczby 
ofiar.

, obchód święta nie­
podległości jak świadczą donie- 
sien.az calegc kraju, miał prze­
bieg bardzo podniosły i odbywał 
się pod hasłem zespolenia naro­
du z armią.

Na Jasnej Crórze
W  Częstochowie po odprawie­

niu uroczystego nabożeństwa na 
Jasnej Goi ze przez przeora klasz­
toru OO. Pauunów o. n Moty- 
,eck;ego w obecności księdza b i ­
skupa tsufragana Ziarniaka odby­
ła się defilada wojska i mioazie- 
iy, która trwała przeszło pół-orej 
godziny Organizacje młodzieży 
wystąpiły bardzo licznie.

Podwójna d* karat ja 
ks. arcybiskupa 

Ja* -Irzykowskiego
Bardzo uroczyście obchodziro 

BWięio Niepodległości Wilno i wi- 
leńszczyzna, Uroczystą Mszę 
świętą, połową odprawił ks arcy­
biskup Jałorzykowski Pc nabo 
zeństwic wojewoda wileńslr ude- 
korowal arcybiskupa Jałbrzykow- 
tikiego wielką wstęgą orderu odro 
Ocenia Polski, a na3tępr.ie aowód 
ca garnizonu udekorował go Krzy 
żem Walecznych *£ obronę Łom­
ży w r. 1920. Defilada wojska i 
młodzieży, korporacyj srudenc- 
kich i junackich hufców pracy z 
łopatami na ramieniu, oraz licz­
nych stowarzyszeń społecznych 
entuzjastycznie oklaskiwana
przez mieszkańców Wilna — za­
kończyła uroczystość.

Broft nr 3 armii
Mieszkańcy miasta Horodzieja 

za].upili i wręczyli armii ka­
rabin maszynowy i granatnik

Mieszkańcy miasta Mołodeczna 
przekazali d~*- wojaku jeden 
ciężki karabin maszynowy.

Społeczeństwo miast Lidy prze 
kazało dziś armii 6 ciężkich ka­
rabinów maszynowych, 6 wózków 
pod karabiny maszynowe, jeden 
karabin maszynowy ręczny, bfcki, 
5 granatników piechoty i 6 koni 
z rzędem.

W mieście Orląt
We Lwowie po uroczystym na­

bożeństwie oabyła się dekoracja 
sztandaru P. O. .W. krzyżem 
Obrony Lwowa oraz wręczenie 
armii karabinu maszynowego u- 
fundowanego przez VII Gimna­
zjum lwowskie. Defilada wojsko­
wa i miodzieiy trwak przeszło 
dwie godziny. —  Zgromadzona 
wzdłuż drpgi defilady publicz­
ność wznosiła ustawicznie okrzy­
ki na cześć armii i mioazieży. 
Również z entuzjastycznym przy­
jęciem spotkała się grupa ludowa 
niosąca wielki transparent % na­
pisem: „Żywimy i bronimy"

Na 2 t  nu ach zachudrtlcti
W Katowicach po uroczystej 

Mszy św., celebrowanej przez ks. 
biskupa Bienieka, oabyia się de­
filada wojska i młodzieży która 
trwała przeszło godzinę.

Przebieg uroczystości w ośrod­
kach robotniczych Śląska i Za­
głębia Dąbrowskiego miał rów­
nież imponujący przebieg.

W  Toruniu po uroczystej Mszy 
świętej, odprawionej przez bisku­
pa morskiego, ks. dr. Okoniew­
skiego, odbyła się deniada, w Któ­
rej powszechną uwagę zwracał 
niezwykła liczny udział młodzie­
ży, manifestującej swoją wier­
ność dla armii i jej wodza.

W. Bydgoszczy po nabożeństwie 
rrzemawiał do zgromadzonej mło 
dzieży gen. Grzmot - Skotnicki, 
który w gorących słowach wska­
zał na obowiązki, któ^e ciążą na 
młodym pokoleniu Polski, jako

przyszłości Narodu i Państwa 
Przemówienie gen. Skotnickiego 
młodzież nagrodziła niemilknący­
mi okrzykami. Następnie odbyła 
się defilada. Defiladę tę poprze 
dzało mnóstwo sztandarów orga­
nizacji młodzieży w honorowej 
asyście wojska.

Robotnicy fundują 
Karciu r y

Obchód Swmta Niepodległości 
w Łoazi stać pod znakiem mani­
festacji zespolenia całego społe­
czeństwa z armią. W  szeregu fa­
bryk odbyło sie uroczyste przeka­
zywanie karabinów maszynowych 
ufundowanych przez robotników 
dla armii.

Po nabożeństwie odprawionym 
przez ks. biskupa Jasińskiego, od­
była się defilada wojska i mło­
dzieży.

W Krakowie Mszę św. w Kate­
drze na Wawelu odprawił ks. 
biskup Kospond. Defilada mło­
dzieży i wujska trwała “ przeszło 
półtoiej godzinj. Wielotysięczna 
publiczność zgromadzona w szpa­

lerach wzdłuż drogi defiiadj 
owacyjnie witała oddziały mło­
dzieży i wojska, obsypując ma­
szerujących kwiatami i wznosząc 
okrzyki na cześć armii.

W  Tarnowie uroczyste nabo­
żeństwo odprawił ks. bibkup Li­
sowski, po czym w II Gimnazjum 
w lam owie odbyła się podniosła 
uroczystość odsłonięcia tablicy 
pamiątkowej, poświęconej pamię­
ci profesora i uczniów, którzy 
padli za Ojczyznę na polu chwa­
ły.

Płonące stosy 
nad Bałtykiem

fW  portach Helu, Jastarni, Kuź­
nicy, Wielkiej Wsi i Pucka statki, 
kutry i sprzęt rybacki udekoro­
wane były chorągiewkami o bar­
wach narodowych i girlandami 
zieleni, Defilady młodzieży, star­
szyzny rybackiej i organ.zacyj 
społecznych oklaskiwane były 
żywo f obrzucone kwiatami, G  
zmroku w niektórych miejscowo­
ściach nad Bałtykiem zapałom 
beczki ze smołą i stosy.

Rząd angielski wykupuje
w s z y s t k i e  t e r e n y  k o p a l n i a n e

LONDYN, 11. 11 Rząd brytyj­
ski ogłosił projekt ustawy o wy­
kapie terenów kopalnianych w 
Wielkiej Brytanii.

Według tejo projektu wniesio­
nego dziś do Izby Gmin, wszyst­
kie tereny kopalniane zawierają­
ce pokłady węgła ulegają przy­
musowemu wykupieniu przez 
państwo.

Przejęcie terenów przez komi­

sję węgicwą nastąpi 1 lipca 1942 
roku.

Ustawa ta ma na celu zniesie­
nie wysokich i nierównych opłat, 
jakie właściciele kopalń wydoby­
wających węgiel zmuszeni są do­
tąd płacić właścicielom terenów 
Przez przymusowe wykupienie 
terenów rząd będzie w możności 
ustanowienia jednolitych i han-' 
dlowo kalkulujących się opłat.

Roger Mtrłia du Gard
k u r e a t e m  riagredy lite ra c k ie j F t o l a
SZTOKHOLM. 11. 11. Nagroaa 

Nobia w dziale literatury za r. 
1937 przyznana dziś została pisa­
rzowi francuskiemu Rogerow 
Martin du Gard.

R. Martin dn Gard irodzu słę w 
r. 1881 v  Neuilly Su. Sein<*, Poświę­
ciwszy się zrazu studiom j.aieogru- 
ficznym wydaj* parę prac z dziedzi­
ny ircheologii.

W r. 1913 ukazuje się pierwsza je­
go powieść „Jean Ran is". Wydaje 
następnie cyki powieściowy p. t. 
„Thiv,»nlt“, nad którym pracuje sze­
reg lat i który dotyrhrz L jeszcze 
nie zosta! ukończony.. W azifle tyra 
autoi na tle dziejów jednej rodziny 
francuskiej daje studium psycholo­
giczne nad rozwojem socjalnym i du­
chowym Francji. Ostatni tom tego 
dzieła donrowadiony został do pierw 
szych miesięcy wojnj światowej. 
Dwa nierwsz* tomy cyklu ukazaiy 
się kilka lat tema w przekładzie pol­
skim p. t „Pokuta" i „Szary zeszyt”.

Martin 'u Gard jest poza tym aa- 
oren, książek „Forces Pay»annes“ , 

„L e  tescat .ent du Pere aelelu", „L e  
Gonfle", „Paysannes” .

zapytany co sądzi o liście adirr, 
HofmokI - Ostrowskiego, ograni- 
-»ył swą odpowiedź do uśmiechu 
i wzruszenia ramionami.

Trudno jest w tej chwili, ni® 
znając sztuki adw. Hofmokl- 
Ostrowskiego wypowieuzieć sąd 
w tej sprawie. \ jl.3 . e l  l ic, 
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z  ticiEKiżeristwa
PARYŻ, l i .  11. „Paris Midi“ do 

nos,, że ks. Windsoru zamierzał 
wziąć udział w nabożeństwie z 
okazji rocznicy zawieszenia bro­
ni w miejscowymi kościele angli­
kańskim. Jednakże pastor zwró­
cił sic do księcia z prośbą, aby 
zrezygnował z udziału w nabożeń­
stwie, wobec czego ks. Wind«oru 
wraz z otoczeniem zrezygnował z 
obecności na uroczystości

„Gatązka rozmarynu”  plagiatem!
Sensacyjny kst adw. Hafm jks-Ostruwsifiega

do d^rekc}! Teatru FoEskjet,o
W  środę 10 bm. dyrekcja Te­

atru Polskiego w Warszawie o- 
trzymała list od adwokata Zyg­
munta Hofinuki - Cstiowskiego 
(ojca) c żądaniem zdjęcia z afi­
szu s®ti ki Zygmunta Nowakow­
skiego „Gałązka Roomarynu“.

Adw. Hofmokl-Ostrowski uza­
sadnia to żądanie tym, że sztuka 
Nowakowskiego „Gałązka Rozma­
rynu" jest niemal identyczni —  
jeśli chodzi o budowę, rozplano­
wanie na trzy zasadimeze części, 
sterejr epizodów, jak romans pie­
lęgniarki z  legionistą, wizyta ob­
cych ofictrów w okopie, schwy­
tanie rzpiega rosyjskiego, który 
okazuje się później Polakiem —  
z jego sztuką p. t. „Czyn" (Żoł­
nierz nieznany"), którą adw . Hof- 
mokl - Ostrowski p-zeslał w gru- 
driu 1934 r. na konkurs rozpisa­
ny przez prezydenta Krakowa. Po 
interwencji adw . Hofmokl-Ostrow 
ski otrzymał sztukę tę dopiero w  
maju 1£35 roku.

W  dalszym ciągu listu adw 
Hofmoki - Ostrowski zapowiada, 
że w wypadku nie zdjęcia z afi 
sza tej sztuki, bądź też nie wykre­
ślenia z niej wszystkich scen 
identycznych z jego sztuką, zmu­
szony będzie skierować sorawę 
przeciwko autorowi „Gałązki 
Rozmarynu" na drogę sądową.
Do listu tegc dołączony został 
egzemplarz sztuki „Czyn*.

Jak donosi jedno z pism kra­
kowskich autor „Gałązki Rozma­
rynu" p. Zygmunt Nowakowski

O ś w ia d c z e n i e
próf. Bartla

LWÓW, 11. U . ATE donosi: 1
„Wobec pojawiających się cią-̂  

gle pogłosek o powołaniu b. pre­
miera Bartla do władzy, złożył on 
dziś wobec przedstawiciela jearn, 
go z dzienników lwowskich o- 
świadczenie. iż plotki te są zupę* 
nie nieprawdziwe i prof. Bartel 
myśli tylko o swojej Drący nau­
kowej. Oświadczenie swe zakoń­
czył b. premier następująco: 

„Proszę, by mnie pozostawiono! 
w spokoju, proszę, by nie oDiera- 
no mojej osoby jako temat naj­
bardziej fantastycznych i często­
kroć wyssanych z nalca sensacyj. 
Leczę się obecnie z ciężkiej cho­
roby i muszę mieć spokój Tkw;ę 
w nauce i chcę w niej pozostać".
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z dziełami Sienkiewicza zł. 3 30 miesięczne. Za granicą z< 4 00 W vd. B (z  premio książkową) zŁ 5.50 
W  Austrii, Czecnosłowac51 W . M Gdańsku I na Węgrzech cena preruroerały iak w Kraju.

f  aa  - r t W ł / i  k t  A n  ** micisce wysoności I m d ii.e ta  priez szerokość leilr-ei szpai-
^ i  ty (na wszystkich stronach do 6 szpalti: na t-ej stronie — 1 zi 

w tekście (wśród anykidów ) 70 gr., w reklamach (wśród ogłoszeń) — 50 gr na o-tatrnei -tronie -
10 gr Notatki reklamowe -  1 ti. Komunikaty * wviaśn;t*nia — |.S0 zi., or'sv specjalne -  3 zi lekar-mr
3( gr Nekiologta po 30 gr Drobne po 30 gr za wyraz duże litery w ogłoszeniach .drnhnych" )iczv s.ę za 
odozielne wyrazy — tłusty druk — aodwójt e. Notaikt rekiamnwe oznacza sie cyfrą (N .) a komunikaty -
wyjaśnienia cyfrą (K .) Za terminy druku ogłoszeń Administracja r >  odnnwtada.

Dział ogłoszeń i Aleja lerozolimska 3 a — nluro czynne od godz. 9 rano do 4 po poł. Tel. 727-3.3.
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